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Elm:o Linkoln 
i Fred Thomson 

występują wspólnie w głośnym obrazie 
p. t. 

d n 
VI nowem sensa cyjnem opra'cowaniu 
dramat sensacyjno - awantur, z udziałem 

nSrebrn8UO Jastrzębia" 
z n 1,1 o n e 

Parlame:nt • d'owie się o niem z pism 
Przed kilku dniami wygłosił na, posie­

dzeniu Rady Finansowej kierownik Minister­
'stwa Skarbu p." pułkownik Matuszewskiswo­
je expose gospodarczo finansowe. Coprawda 
na całym świecie expose takie wyglaszaml­
hister w parlamencie, któremu daje ono na­
stępnie podstawę do wyczerpującej dyskusji 
natet.r:lat· "sytuacji i potrzeb gospodarczych 
kraju ~raz do krytyki polityki gospodarczej 
Rządu, ale "u nas inaczej, inaczej ..... - pisze 
katowicka "Polonia"" 

P. Matuszewski nie widzi powodu do 
jakichkolwiek obaw i niepokju. "Obraz nasze­
go położenia ekonomicznego' został w świado­
mo.ści społecznej przy końcu ubiegłego i po­
czątku obecnego okresu budżetowega w pe­
wien sposób zmącony przez fakt 'przesunięcia 
na odcinek budżetowy zmagań o charakterze 
niegospodarczym, ale raczej prawno-politycz­
nYn1u

, Tylko tyle a poza tern - .,byczo 
jest". 

Niechby kto nie uwierzył, skoro :p. Mi­
,nistersłużyć może dowodami pierwszej klasy 
wprost druzgocącemi dla całej przesiąkniętej 
partyjnictwem krytyki opozycyjnej. l jakże 
ni.e uwierzyć, jeżeli" wzrost wkładów oszczę­
dnościowych w Poczt. Kasie Oszcz, który w 
kwietniu wynosił okrągło 762.0 O zł. t w ma .. 
juwyniós[ 2,498000 źL", Ach :naj -, cuąo~­
ny miesiąc w Polsce! Od mOJa - Jek \VIa 
domo - dopiero się Polska zaczyna." Ty 
maju, ty raju, ty wiosnol" <?tóż .prosz~ tylko. 
pomyśle& 'w tym błcgosła~lOnym ~~Ju. o~z .. 
czędn<tści W P. K. O., naJPopularme]sze) In .. 
styh~cji oszczędnościcwej. calego, pańłt~wa! 
sięgającej swemi m.ack.,mJ~ do na~o~legleJszeJ 
najbardziej zapadłe] WJOSkl poleskIe] czy wo­
lyńskiej wyniósł w2:ro~t wk!adów ~szczednoś­
ciowych z'acały InIesll:~c az 2,498.000 zlp Ca­
łych 8 - wyraźnIe:, OSle~ . groszy. na głowę 
.ludnOŚCi Czyż to me buauJące. me wzrusza .. 

jące~r Czy to nie dowód, jak świetnie się nam 
w Polsce powodziło -:-- w maju?! 

Ale co tam P. K. O. To zaledwie drob .. 
ny odcinek potężnego "frontu~' (u nas teraz 
się dziej,e .,na froncie h

, po za kulisy zaglą­
dać nie wolno) ,oszczędnościowego, lawino­
wej akumulacji kapitałÓw w kraju. Wedle 
wiadomości statystycznych G. U. S.z 20 czerw 
ca b •. !. s'tan wkładów w instytucjach kredy· 
towych na dzień 31 marca 1929 wynosił o­
gółem 2,656 miljonów złotych. Cyfra imponu .. 
jąca - co? Tylko że wedle tych samych 
Wiad. Stat, w cyfrze tej mieści się tytułem 
rachunków żyrowych. sald rachunków bieżą­
cych. wkładów czekowych i wkładów bez­
terminowych czyli każdego czasu bez wypo­
wiedzenia zwrotnych lącznie około 1.250 mil 
jonów zł.. a wkłady oszczędnościowe w ka­
sach oszczędności i spółdzielniach, kredyto­
wych, wynoszące ogółem 765 miljonów zł. 
zdaniem tychże Wiad. Stat. "obliczono szacun 
kowa przy porównaniu zdanemi z innnych 
żródeł wydają się zbyt wysokie". Jeżeli uwz· 
ględnimy owe 1.250 milji zł, "pseudo .. oszczę­
dnościd f które wcale os~czędnościami nie są 
i te "zbyt wysokie'J obliczenia szacunkowe, 
cóż jeszcze pozostanie? Może ok. 1 miljarda 
a moźe i tyle nie, rzeczywis.tych oszczędnośei 
I to po lO latach niepodległości, a 3 latach 
"radości życiaH a la . Szymański i fimaJowego 
raju.". . 

Wprawdzie ci głupi Niemcy, tylko 2 ra. 
zy od nas liczniejsi i płacący rocznie ok. 2 
miljardów marek tytułem odszkodowań repa 
racyjnych, mieli na ten sam mniej więcej ter­
min coś ok, 10 miljardów maręk wkładów 
oszczędnościowych czyli 21 miliardów zł. 
ale oni nie mają ani "Oaży" l ani "Bristolu" 
ani rządów pomajowych, nie wiedzą ~o to 
łłRadość twórcza", nie . zanją "radości życia" 

i dla tego nie u .ni~h tylko u ~as - ,.b~r 
czo jest". ' 

l zresztą można o tern wątpić, -je~eli 
"dochody w kwietniu maju roku bieżącego 
wyniosły 496 milj :zlo, a w odpowiednim okt-e­
sie roku zeszłego tylko 466 milji. zł,". Wpraw 
dzie coś tam prasa warszawska ględzi o zaku 
pieniu na nowo przez Magistrat "siwków 
Grabskiego", a prasa łódzka co pewien krStki 
czas ogłasza wykaz naznaczony na ten a ten 
dzień kilkuset egzekucji %a zalegle podatki, 
wprawdzie przez ten nacisk śruby podatko .. 
wej rujnuje się setki i tysiące egzystencji i 
warsztatów pracy, ale grunt że p. Matuszewski 
stwierdzić może na posiedzeniu Rady Finanso .. 
wej, gdzie się nikt na sprzeciw nie odwaŻYł 
ie "niema osłabienia wpływów podat:­
kowych". 

W ten sposób i o równowagę budżeto­
wą nietrudno i pochwalić się można, że 
"Skarb Pol~ki był jednym z naszych niel~cz .. 
nych gospodarstw, gdzie odłożony fundusz 
rezerwowy wymósł na 1 maja 1929 r.. 622,8 
milj. zł. czyli dwukrotną przeszlo s,umęwy· 
datków miesięcznych i gdzie dbano równtez 
o ,to, aby rezewa owa była w dostatecznej 
części płynną. 

\Vprawdzie mnożą się protesty, nadzory 
i ugody sądowe, upadlości,kupiec i rzern ieśl .. 
nik grosza nie ,)'Vidl.i, przemysłowiec nie ma 
czem robotników wyplą.cić, ale grunt, źe 
Skarb ma fundusz rezerwowy i żeby ta re­
zerwa była płynna. I to wszystke dzieje si. 
w Polsce, gdzie cały ohieg pieniężny łącznie 
z bilonenl wynosi niespełna półtora miljarda 
czyli ok. 50 zŁ tj. nieco ponad 5 dol. na ~lo 
wę ludnościf gdy w, innyoh państwach przyp. 
da do 100 a najmniej ok. 30 dół. na głowę. 
W szak przy 3-miljardowym budzecie cały tełl 
obieg mUSI w ciągu rokli dwukrotnie prz,;:,- ".ty • 
uąć przez kasy ~aństwowe. a kto zna i ' je 



~tye2:ny mech~nizl1'l ~ąf)zel administrac~i 
skarbowej, ten wie. że pieniądze dniami i ty~ 
godniami leżą tł'citiżytecznie po kasach, ninl 
napp'wrót wróc~ w obi~g t. zna dniami i tyB'0~ 
dni~u:pi są z obiegu,', wyjęte, co oczywiście 
tyl%() pogarsza. i zaostrza ciasnotę gotówkową 
na Tynku pieniężnym, 

l oto w tych war,mkach prawie. pąłowę 
cał~g9. ąhiegqpie.ąiężIlego gron1ad~i sił.f jako 
"ftitidu$z rezerwcX\vy'f i dba się o to, ł! aby re .. 
ze:nya iłył~w 9fl§~flt(';c.zflej ~zę~~i płyn1!ą" tzn, 
przetrzymuje się , się stale paręsetmiljonów 
w J,fa~acp' pań.~twowych, wyłączając je zupeł-, 
nie· z- obiegu. Wynika ż tego, że w obiegu 
mimY ni~· p,kpfo, l i lłitl . rpiHą~9Cl: ~ł., ~ęcz ma , 
lo 'c6 pon~d miljard i że suma ta nie 2 ale .3 
razy musi pTzepłynąć w ciągu roku przez 
k~~y sk:ąr1Jow~ i że na głowę ludflosci nie 50 
ąlę najwyzej ok. 35 zł. przypada, I dziwić się 
ż~ w Polsce jest glós;l gotQwkowy i kryzys 
gos,podarczy. 

Ale tego p. Mat\ls~ewski . lilie widzi, bo­
widzieć nie chce. 

)0 akt Nr. 87L 1929 r. 
OGŁQSZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi,' 
S.ZA'JĘOWSKI, Zanl· ,w Łodzi, przy ulicy' 
Traugutta Nr·, 10,tla zas'adzie art: 1030 U:P:C; 
ogłasza. ie w dniu 2Q lipca 1929 r. od godzf 
tO rano w Łodzi, przy ulicy Juljusza pod Nr, 
6 .. 8 odbędzie się sprzedaż z przetargu publicz­
nego i"uchomośdnależących do' firInY \,Mau-; 
rycy Tauman,H i składających się z samocho" 
ducic;iarQwęgo Z motorem oszacowanych na 

W POSZUJ(IWANIU ••• TĄJĘ~NIP. 
"L\Yowski ,Kurjer Poranny" donosi: 

Ni'ęzl1ani .sprawcy dokonali włąIgąnia do 
willr SBnatorf}, pro f. !ir~ (}łę])jńsldegq. Po 

ro~biciu dr~wi, rozpruli ł):3Sę ogniotrwałą) 

gdzie jJyły \Y;l:&ne papiery. 

Spra'wcy \vidącznie zostąlj §płosz'eni 

prz.ęz 1~9f5'OŚ~ g-4y~ pie z;dotu}i Hłc ~ąpr§,ć, 
Najciekawsze jest to, żę policja 

lwowska., zawiadon1iona oteul włą.maniu 
, , . 

ntę Ta~zyłą J)()g~,~ oniP:1·w:ią.4p-rgoś,c~ \V urzę~ 
dowym raporcie. (8) 

Do akt Nr. 1625 1929 r­

OGł .. OSZENIE. 

K.omornik Są,cl.u. Gl'Odzl{iego w Łodzi, 
;S, ZAJKOVlSKI, zaw: ~i.;odzi,przy ulicy, 
Traugutt~Nr· 10. n:1 zo.sad~ic art: 1030 U:P:C: 
ogłasza" ie w dniu 17 lipca 1929 r; od godzi::: 
ny lO-ej r:f.l,no Vi. Łod?\, przy ulicy :Moniuszki 
pod Nr- 1 odbędzie się sp~zedaż ż przetar:" 
gu publicznego ruchomości należących do fir~ 
my "Metropor' i składających się ~ pianina, 
maszyny do pisania, krzes.eł, stoHków, , fira­
nek i innych r~eczy oszą,CQwal.1Ych, na," sumę 

sumę zł. 3fOOO~ , 

Łód~, dnia 26.61929' r. 
, ~l. ,7,600. 

Komornik ZAJKOWSKI. 

Mielsk.ł ~,inematograf Oiwl~toWY 
,Od 9 .. VI do 15~VIL t929 r 5923 

Ul. doro.łych: , 
ancząc" 

I 
komedja wl0-iu aktach 

w'roli głównej L'f A MARA 

Łódź,'rln. 3. 7· 1929r 
Komornik ZAJKO\VSKI. 

no akt Nr. 868 1929 r. ' 

OGŁOSZENIE. 

Dla młodzieży: 

UGRO A H 
Dramat w 8 aktach 

Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi, 
S. ZAJKOWSKI, zam· w Łodzi, przy ulic~ 
Traugutta Nr- 10. na zasadzie art: 1030 U:~:C~ 
oglasża że w dniu 19 lipca 1929 r. ~dilOdzi .. 
ny IO"ej rano w Łodzi, przy ulicy Piotrko­
wskiej pod Nr. 82 odbędzie się sp,"zedaż _ z 

Łódź, dnia 6 lipca 1929 r. 

l przetargu publicznego ~uchom')ści należących 
do Józefa Hajka i składających się 2:- urządxe 'I nia biurowego i plócienluf ha "J6;rtuchy Qsza~ 
cowanych na sumę zł. 1,400 

KOmornik ZAJKOWSKJ~' 
................ f ...... __ .......... ~1' - . 

TEART SWIETlłłY 

Warszawa, 8.7. «i .. W. --Sfery rządowe 
przychyUły się wr€szcje do. postulatpw 
przemysłu Cuk'fcwnicI:~go odnośnj~ p,d­
wytkl cen cukru i w zw~ązku z trqd"eml 
warunkami eksportu (stały i wręcz kary­
godny d~mping)!I oraż nIkłą konsu~tją 
cukru na rynku w$!~nętrznyrnpostąnowio .. 
no WpfOW~ tbdf podwy.tk~ ~cen' cukru.. . 
:~oWY e::ęnnik ~ką~pa ~Qft pr~wdopodęb., 

nie ju~ w ł'oInh.ll Jutrzejszym Izdniem t)'m 
będ:ide, iak .się zd~lęll,ol)oWiązYW?łt ' 

Poznałl, 8.7· (a,w) 
, -

W dniu 10 Hpea r· l;ł. na~tąpi otwar;: 
de, bezpośr.edniej komunikacji 'telefonicznęj 
Pozn'ałl :-:- ,paryż przycZ(:ill' 8-Il1inutową roz:.; 
mo\va kosz.tować będzie 12 fr.' 20 cel1tY~OYi, 
QGzywi~cie ~4wajcarskicA .. ~ , 

'5 
. p':ę. r oci.ł 

. "::~. ul.. Andr~ela ł\r~5: 
CP9t9Qy , w~wn~tr~ne i nerwowe ' 

.·,_I$fB ~1I1111i1f1i1I1.rIj._II. 
P,RJEZ·'RAOJO 

" .. ' ". WjfJREK~ g LIPCA 1929 R. 
11.56 ..-:- 12,05. Sygnał czasu. 
12.05 ...",.,+2.50. l\1uzyką plytgramóf. ' , 
11;'&8 -.. K13.~0. Wyst~wa Poznańska mówi. 

• OlU' meteor l , przygodne 
15.40. _ Komgosp. • 
16.15. "Chwilka lotnicza" 
1630; -,- 17.15 PrograITI dala dzieci. 
17-.15.·Kom. przygodne: ',' - . 
17.25.. Odczyt p. t. .,Organizacja i " .-
gąnda sportu strzeleckiego'" pr~pa~ 

1
1
8
7,50 -:- )8.00. Ostatn~e' nowiny z Wystawy. 

.:00. Koncert muzyk] lekkiej." ',,; 
19.00 Rozmaitości. ',.: " ,,' 
19.50. Traasm. z opery Pozn.· , ,:' :,; r przerwie kom. T ęatrów Miejskieh. " •. " . 

o transm, kom.: meteor., polic., sPQrt.; nad~r 
Qrą~ kom. P. A. T. . ... 

dramat na tle czasow· wojennych i obecnyc.h 

rt' 
I J!f ., 

'LŁ --- II -- 0, IG 
tt.lb-łze:ns k ieg,o &omedja w8 akt. na tle konfhki. tu 

, Poczqteko godz. 



Listy Z z3!!ranicy. 

U. grobu 
Bruksela, w lipcu. 

Bawiąc w Brukseli nie mogłem pominąć 
Malines, stolicy .biskupiej i miejsca wieczne~~ 
spoczynku najW1ększego syna narodu belgtJ­
skiego - kardynała Mercier. 

Okoliczności zaś tak się złożyły,. że w 
Malińes miałem odwiedzić organizację warstw 
średnich Belgji.. Wybrałem tedy w Brukseli 
ranny pociąg i po 20 zaledwie minutach jaz­
dy stanąłem w .Nlalines. 

Miasteczko ciche i głuche zupełnłe, 
przypomina pod tym względem nasz Sando­
mierz, a rozmiarami Włocławek.. Ma ono 
60.000 mieszkańców. Posiada dużo pamiątek 
religijnych i narodowych,zwlaszcza pięknemi 
są: katedra i domy sławnych korporacyj. 

W czasie wielkiej wojny . bardzo dużo 
cierpiało z powodu bombardowania go przez 
'Niemców, . którzy nawet specjalnie tutaj spalili 
poważną ilość domów. 

Zaraz ze stacij skierowałem swe kroki 
do sekretarjatu Chrześcijańskiej Organizacji 
warstw średnich, gdzie odbyłem.z sekretarzem 
Jeneralnym i Dyrektorem w jednej osobie -
Ks, Jakobsem kon:ferencję na temat or~aniza .. 
cji samej oraz akcji przez· nią prowadzonej. 

Zapoznawszy się dobrze 'z tokiem pracy 
tej dziedzinysocja1nej, skierowałem już bez­
pośrednio swe kroki do katedry, gdzie spo­
czywa kardynał Mer ci er. 

Na placu św. Rambota f dotykającym. pla 
cu wielkiego znajduje się kościół'· katedralny 
św. Rambota. Ponieważ w godzinach j!)ołud-' 
niowych jest zamkniętym, przetó musiałem 
odnaleźć kościelnego, przyobiecać mu dobre 
"pourboire " , by mi otworzył. Udało mi się to 
jakoś szczęśliwie. Znalazłem się tedy w kate .. 
drze. Nawa i prezbiterjum pochodzą z XIII, 
a chór z XIV wieku. Wrażenie wspaniałe .. , 
odczuwa się cały majestat starożytnej świąty­
ni Pańskiej, wieki mówią do duszy zwiedza­
jących, a mówią o tych głębiach wiary, jaka 
ożywiała. tyle pokoleń... W' prezbiterium na 
filarach pi~knie rzeźbione figury apostołów. 
którzy jakgdyby strzegli w tej świątyni C7y~ 
stości wiary i byli utwierdzeniem prawdy .... 

. Pozatem dużo wspaniałych starych rzeźb. z 
których każda wywiera potężne. wrażenie. 
Zwiedzam jednak całość świątyni dość po­
bieżnie, bo co innego mię pociąga, o czem 
innem zgoła myślę. Jaknajprędzej znale7ć się 
przy grobie wielkiego kardynała ... · Chcęzoba­
czyć, jak spoczywa po tylu trudach żołnierz 
nieuslraszony, dzielnie stający wobec pruskiej 
nawały w obronie praw nietylko narodu bel­
gijskie _ o, ale ta~że ludzkości całej, chcę się 
przekonać, czy to wielliie serce, które nawet 
w najcięższych chwilach dla Belgji f względem 
nas f"olaków - okazało się szczegóJniejczu­
łem rzecżywiście przestało już bić na zawsze. 

. , Skorom się zbliżył do krypty - to nie 
zobaczvłem żadnego pomnika, ale tylko 
skromn~a tablica tekturo~a zwiastuje, iż tu 
spoczywają zwłoki kardynała Mercier. Sądzi­
łem, że tu zobaczę wspani~ły. pomnik - wy­
raz wdzięcznych serc belgIjskICh za to wszy­
stko co dla nich on ucz)lnił •. Początkowo te­
dy riiEmiłe to wywarło na mnie wrażenie, ale 
skorom się zaczął głębiej zastanawiać, tom 
się przekonał, że wła~nie \~am grób jest wspa­
niałym pomnildem. 

Imię kardynala Mercier po ·wszyslkie cza 
sy zapisane będzie złoiemi zgIosltami w histo­
rji świata i w his,ter i !{otciGł~ katoJi{:ki~go.:. 

Już to będZIe ~. wwdczyc o. tym wIelkIm 
umyśle, że biorąc ;~ a podstavvę zasady filozofji 
Śy. Tfn~aszaf Ocli ,jł filozofję humanistycz-
ną na uniwersy';; w Louvain, on to był 
gło\vą n:chu P[, .. ego, jaki się tam wytwo-
rzył, on to ŻY~h połeczne nat~h~ął duchem 
katoliddm, da}ą( ~u przewodmkow przygoto 
wan"ch w csob~( świaHe(o i świątobliwego 
kler~ b€lgE~·k!·il~o. reszcie doskonała organi 

",kOZ\VOj'; Wtorek, 9-go lipca 1929 roku. 

wielkiego syna Belgji 
(Korespondenja własna)· 

zacja szkolna wszelkie$!o rodzaju i wielkie 
dzieło katolickiego miłosierdzia będą zawsze 
przypominać potężny genjusz Belgji. Skoro m 
zagłębił się w rozważania, to żywo stanęło 
mi przed oczyma to wszystko, . com dotych­
czas widział tutaj w dziedzinie katolickiego 
życia. Chcąc nie chcąc musiałem przyjść do 
wniosku, że jeżeli dziś katolickie społeczeń-' 
stwo belgijskie. jest z( rganizowane i wywiera 
potężny wpływ na układ stosunków publicz­
nych - to niewątpliwie Belgja zawdzięcza to 

H 

zmarłemu kardynałowi. Genjuszem swe~o u .. 
mysłu przewidział przyszłość i rzucił funda­
menty dla jej rozwoju. I mimowoll stanęła mi 
ta świetlana postać przed oc~ymaf a stanęła 
tak, jak ją widziałem na portrecie, umieszczo~ 
nym w. muzeum królewskiem w Brukseli. Wy 
sokie czoło, bystre oczy i uśmiechnięte usta, 
oto charakterystyka doskonała tego wielkiego 
męża. 

Ks. dr. R, 

Fre en II II t ła ••• I 
Odnośnie udziału w "Pewuce" 

Związek Miast Polskich w porozumieniu z 
Ministerstwem Spraw Wewnętrznych powziął 
odnośnie samodzielnego udziału miast w 
wystawie pozmińskiej następującą uchwałę. 

'ł Samodzielny udział w wystawi-e we 
własnych stoiskach biorą zasadniczo tylko 
miasta wielkie, pozostałe zaś tylko o tyle. 
o ile koIllisja kwalifikacyjno - artystyczna 
uzna ich dorobek za uzasadniający samo­
dzielne wystąpienie, nie wyłączając w tym 
wypadku miast śląskichu• 

Kierując się powyższą zasadą, komisja 
kwalifikacyjno - artystyczna odbyła konfe ~ 
rencję z przedstawicielami zainteresowanych 
miast, wynikiem których było ostateczne u­
stalenie liczby miast samodzielnie wystawia­
jących: Warszawa, Łódź,·Kraków, Poznań, 
Wilno, Lublin1 ' Bydgoszcz. Częstochowa, ~ Bę­
dzin, Gniezno, Grudziądz, Toruń, Gdynia, Ka­
lisz, Równe, Sosnowiec, Stanisławów, Włoc­
ławek, Katowice, Królewska Huta, Mysłowice. 
Bielsko i Cieszyn --:' ogółem 23 miast. 

Zarząd Związku Miast Polskich powziął 
równocześnie decyzję urządzenia własnym. 
kosztem wystawy dwóch miast małych, a wzo­
rowo zagospodarowanych i mogących się 
poszczycić znacznym dorobkiem w okresie 
dziesięciolecia niepodległości. W porozumie-

niu z Ministerstwem Spraw Wewn. za miasta 
takie uznała komisja kwalifikacyjno artystycz­
na miasto Rypin i Olykę, 

Hall pawilonu samo~ądowego priyozdo~ 
biony jest artystycznym fryzem, który składa 
się z herbów 16 miast wojewódzkich i 32 
miast innych, nadto ustawione zostały w ro· 
gach stylowe meble, na ścianach obrazowo-fi­
guralne przedstawienie dochodów, wydatków 
i podatków wszystkich miast. Część dekora­
cyjną stanowią też kiIiroy i wyroby huculskie 

Również w formie obrazowo-figuralnej 
przedstawiony zóstal stan urządzeń i zakła .. 
d ów wszystkich miast porównawczo z roku 
1919 i 1928. Statystyka ta ilustrowaną jest 
modelami wzorowych urządzeń i fotografjarni. 
Poza modelami zadekl-arowanerni przez posz .. 
czególne miasta Związek Miast Polskich 
sprowadził 6 modeli tych urządzeń powsta­
łych po r. 1919f które zostały przez komisję 
kwalifikacyjno"artystyczną w porozumieniu 'z 
Ministerstwem Spraw: Wewnętrznych uznane 
jako' wzorowe. Są to hala . targowa w Piotr­
kowie, miejskie' domy mieszkalne w Tczewie, 
budynek Straży Ogniowej w Lesznie, rzeźnia 
miejska w Łowiczu, gimnazjum w Kościanie 
i wieża ciśnień w Pszczynie (Sląsk). 

Zmarł Jeb stał etropolita 
Osobliwa korzyść przywileju 

Rzadki wypadek letargu zdarzył się na 
wyspie Lesbos, w miejscowości Methymni. 

Metropolita grecko~ortodoksyjny, mon­
signor Nicephoru Glycas, starzec BO-letni leżał 
już od dłuższego czasu w łóżku, jako ciężko 
chory. W tych dniach, stan jego pogorszył się 
do tego stopnia, że otoczenie starca przygo­
towane.było już na jego rychły koniec. Tegoż 
wieczoru lekarz, który opiekowaJ się chory m, 
stwierdził rzec.zywiście ;ego zgon. 

Zgodnie z ceremonjałem cerkwi grecko­
ortodoksyjnej, zmarłego metropolitę ubiera się 
w szaty świątec.znef sadza na tron w cerkwi 
w Methymni, a kapłani miejscowi przez 2 dni 
i 2 noce modlą się przy zmarłym i błogosła­
wią ludność, która przychodzi pożegnać się 
ze zmarłym pasterzem. Tak się stało i tym 
razem. Ale w drugim dniu, gdy. napływ wier­
nych był bardzo liczny, wieczorem a gad:!. 
7-mej zmarły metropolita podniósł się n~igle 
ze swego tronu i ze· zdumienierrl patrzył doo­
koła na tron swój, ludzi i kapłanów, W cerkwi 
powstała panika. Sami kapłani nie kryii by­
najmniej, że są przerażeni. Lud począł uciekać 
tłumnie i W tłoku wiele osób d07nalo silnego 
poturbowania. 

Okazało się, że rzekomo zmarły metro­
polita znajdował się tylko w głębokim letargu. 

Rzecz dziwniejsza jeszcze, że gdy metro .. 

związanego ze stanOWIskiem 
pali ta przebudził się z letargu, poczuł się na" 
gle zupełnie zdrowy. 

Mógł on bez pomocy kapłanów udać się 
do mieszkania, co wszyscy wzięli za cud. 
gdyż starzec nie wstawał z łoża boleści już 
od dwóch lat przeszło. 

Gdyby rzekomy nieboszczyk nie był me .. 
tropolitą, byłby. zgodnie z rytuałem grecko­
ortodoksyjnym, pogrzebany po 12 godzinacl! 
od ch.wili śmierci. a więc byłby pogrzebany 
żywcem. 

Złote - to niewielka kwota 

a możesz za nią nabyć los 
Wielkiej L o t e r j i F a n t o w e j 
p" W. K. gdzie wśród mnóstwa 

cennych premji są 
4 gł6 wne wygrane wartości po 

15.000 Zł. 

___ n:ii'IIiI! L_O",,':!;)IIYlllll2i:lilld.o_niil!laab.Y.ciQal .. w.s.Zlllę.d.Zl.' e.l
lIII

· _...I 



.,RJ)2iW~J" Wtorek, 9.:.go lipca· I9Z9 roKu Nr. 188 '-

r , 

\ 

Jeden z mostów kolejowych w,IJondynie, jest ob~. 
cnie odnawiany. Robotnicv, ,zajęei przy malowa::llui 
filarów zawieszeni są w kOS7A3.ch ponad V{Odlb Jak 

!Jo < wid~illlY na l1asz~j illlStr~J~ 

Wstyd za wstyd 
, ,Zona: Nie wstyd Cii łajdaku" przy­

chodzić do domu o 8 rano? 
- Mąż: A tobie nie wstyd o Brano 

jeszcze w łóżku leżeć, gdy wszyscy porządni 
ludzie już są na "nogach? 

Naiwny .. 
Sędzia do oskarżonego: Znć:w Was przy­

łapano na kradzieży. Czy ty, człolłieku, chcesz 
zgnić w więzieniu? 

Oskarżony: Co pan sądzia powiada?! To 
tam tera;z· taka wilgoć? 

+ 

Dobra rada. 
Co robić aby zostać bogatym? 
Trzeba być przez kilka lat swinią. 
A potem? 

__ o Potem już nią zostaniesz. 

EDWARD MICHEL 

Ci cia Fe ci 
Bawiłeś się, Maks~ - pyta ciocia Femcia· 
Także pytanie! Ma ochotę odpowiedzieć!.' 

Jakie moglem się bawić, kiedy ty mia~aś na­
seiść!h' Ale nic nie powie, bo dąsa się. 

Co robiłeś -- indaguje ciocia F emcia. 
- Nic. 
~ A twoja siotrzyczka, kiedy wraca? 

Nie wiem. 
Mówiono mi, że jei lalka chora. 
Tak. 
Co jej dolega? 
Dreszcze w piersiach 
0, to choroba poważna. Jak ją leczy? 
Smaruje jej ręce gliceryną. 

Otożmasz. Wybuch śmiechu i trąba! 
fest co słuchać! Doprawdy lepiej by lo dąsać 
się do końca. Ciocia F en1cia, uspokoiwszy się 
naieszóe f wyciąga z kieszeni po chustce w 
kratk,. kawałek pończochy i kłębek włóczki! 
I pOWIedzieć, że mimo wypchanej kieszeni f 

taka chuda! 
-Maks przygląda się doldadnie jej kape­

luszowi: podobnl do tego, który noszą ko­
biety 7. .,ArtnU ZbawieniaH

• 

Ciocia F emcia podnosi prawy brzeg tego 
kapelusza. na wiosnę, lewy w Jecie, nosi go 
kloszowy W jesieni, a la Miss Helyett-' 
zimie, 

.Ąch! teraz mówi o ogrodzie! M~ksbę­
d zie si~ jmiaJL. ~1ni~,", Q dąsanie się. Po .. 

n " I 
Kto był bohaterem Dowieścj DovJe'a 

d k ' . t • t s'i po.licyści stali z~p· etnie bezr~d. nie. Życ.ie .je .... 
" 

Najslawniejszym ete tywem. SWIa
1 

a Jes.. K lk l 
Frvderyk Wensley naczelnik wydZiału ae!ekty go było istnym rOI?:' ansem., 1

7

a n-otnle .lUZ 

w6w Sc.otland Yard. Ukończylon obecnIe 142 zwracano sie do niego z prosbą, aby 'za odpo 
lat służby i przeszedł. w st~n" spoc~ynku. We: wiedniem w~nagrodzeniem napisał swoje pa­
.ley sluszniecieszył SIę 0Plr:Ją. naJlepszegO, l rniętniki~ lub przyriajmnie~ opisał niektóre s:vo 
najzręczniejszego detektywa SWlata. On wlasz: je przygody, Wensley jednak st~le odmawIat. 

ie był dla Conan Doylea wzorem dla postacI Być może, że teraz skorzysta z wolnego 
n on • 1-' cza!'l;U i spisze S wOJ" e wspomnienia. ?owstalaby 5herlok Holmesa. t" ... oZW!ązai. on .tysH~ce za~~.. -

l h d k ej W ten· sposób ks. ia.żka nI." ezmiernie interesuj~ca. dek kt'ymina nye , prze - torem1 najZręczni -
rl j t@t ,.. 

r n taur cji 
Czyli tygrys na spacerze 

(-) Wielki popłoc~ powstał w. p~nie- konsternację licznie tam zebranych o tej po;. 
dżiałek wieczorem na ulIcach Norymbergi. rze gości! Powstał tam straszliwa panika. 

Mianowicie jeden z dziesięciu okazałych Tygrys rozłożył się wygodnie na ziemi i, tlie 
tygrysów królewskic;h, będącyc~ ozdobą ba.. atakując nikogo, przypatrywał się uciecice 
wiącego tutaj cyrku Sarras~~lego, wytam~! obecnych. 
pręty klatki i zupełnie spokOjnIe wybrał SIę Tymczasem na połów zwierzęcia ruszyła 
spacerkiem ulicami miasta. trupa indjan, występujących w tym cyrku, 

Tygrys szedł zupełnie spokojnie za jakąś uzbrojona w dzidy i widły. Gdy tygrys ujr:zal 
kobietą która zupełnie się nie spodziewała, "swoich kolegów", wydal grożny ryk, a wów-
ie gro;i jej tak straszliwe niebezpieczeństwo. czas indjanie rzucili się do ucieczki. , 
Dopiero na krzyki przechodniów odwróciła Tygrys zaś pragnął dalej kontynuować 
się i na widok tygrysa padła na ziemię zem- swoją ptzechadzkę. Skoczył ,w tym celu przez 
dIon'a. Sam tygrys także się przestraszył i po" wysoki płot tak :tiieszczę~liwic,że nadział się 
tężnym' skokiem wpadł przez okno do pew.. na drut kolczasty i zakoftczył iycie. 
nej restauracji. Można sobie 'wyobrazić ogólną 
.......... am ................ ~ .... am~.mąm. .Pm-Mm.~ .... ~&EmB~~ .... ~ij~··mm .. ~~Emma~~~ .... p 

aharadźa D pl iB isji Chrz8ścijaósiich 
Misje katolicłrie na pierwszem mieJscu . 

Maharadża z Dinajpur przyjął niedawno .franciszkańskich i benedyktyńskich misjąt:h 
korespondenta "Popolo d'Iitalia, podrużują- które poznał ź własne~o doświadc:zepja. (Kap) 
cego po Dekanie. Indyjski książe wyrażał się 
bardzo przychylnie o chrześcijaństwie. Wyka­
zał przytem taką dużą znajomość rzeczy, że 
m6glrozmawiać o różnych religjach chrześci~ 
jańskich. O sektach protestanckich nie rnia~ 
maharadża wysokiego niemania. Anglikanie 
i metodyści pracują w służbie, imperjalizmu 
angielskiego, zaś przedstawiciele sekt amery ~ 
kańskich to "przewrotni oszuści". NatomiaSt 
z nietajonym podziwem mówił książe o misjo 
narzach katolickich i ich bohaterskiem poświę 
ceniu, Sczególnie poehlebnie wyrażał się o 

gg; en 

czątek ni,ady się nie zmienia: 

lata. 
!vlyszy polne niszczą wszystko tego 

Nje, szczury - poprawia l\1aks, 
Ależ, nie, myszy polne, Mają pom .. 

pon, na końcu ogona. 
Maks nie daje za wygranę. 
- Jak wyglądają? - pyta. 
- Szare. 
- Szare. 
- Jak szczury zatem więc. 
- Nigdy w życiu! Mówię cif że myszy 

• polne. Choćby im dano wszystkie kolory 
świata, pozostaną myszami. . 

Maks chcąc przedłużyć swą zabawę. li­
tuje się nad losem owoców, młodych pędów, 
jarzyn l które niszczą ..• s~czury, Ciocia Femcia 
unosi się gniewem, powtarzając swoją zwrotkę: 

- Myszy polne. Dobrze mówię! Myszy 
polne! 

Maks nie posiada się z radości. W sza­
le śmiechu wyciąga się jak dlugi na posadzce. 

--'- A to co za zachowanie! - woła ma­
ma, która wszedłszy z podwieczorkiem, zas ... 
tajes)"nka w tej pozycji. 

- Poluję na... myszy polne - odrzekł 
Maks poważnie. 

Ciocia F emcia jest nczęśliwiona.- Maks 
zrozumiał wreszcie. Ciocia Femcia zaręcza, 
iż rzadko jej się zdarzało. spotkać tak przed­
wcześnierozwinięte i inteligentne dziecko .. 
Zasłużyła na podwieczorek. Zrobiła wielka 
przyjemność marnieJ ' 

PT7.y p:rZf:~J,(.1~~11~ 6ńl~-ći1 głowy, ~Z4i 
SennOŚci, ospałości, przygnębieniU, uczuciu 
strachu posiadamy \y naturalnej wodzie gorz 
ki'ej Franciszka-rózefa niezawodny środęk 
dOJnowy do usunięcia wszelkich zaburzeń ' 
przewodu pokarmow'ego w każdym jego Od., 
cinKu. Powagi lekarskie przyznają, iz nawet 
u ludzi w starszym wieku woda Fr~nciszRa 
Józefa działa niezawodnie. Żą.dać w aptr 
'kach i _drog.erjach. . ..l 

Czy. Maks będzie jadł podwieczorek. 
Jest głodny. A przytem... nie bardzo się· znu;' 
dzi! w towarzystwie cioci F emci. Nie oddal 
by za nią "mecanou przyjaciela Geo, ale co 
się uśmiał, to się uśrniat 

l oto, Maks nagle czuje, że l\ocha nie­
mal teraz tę biedną ciocię F emcię. Niewesołe . 
jest jej ." życie-, Bogiem 8. prawdą powie­
dziawszy. Kto wie, gdyby miała dzieci i tatu­
sia dla swoich dzied, nie bzdurzyłaby usta­
wicznie o tych myszach polnych. Nienosila~ 
by tego samego kapelusza wiosną, ~-Iatem, 
jesienią i zimą. Byłaby niniej chudą, ładniej­
szą, miałaby głos bardziej harmonijny. Jej 
włosy j dziś są ładne ••. I nie zażywałaby ta­
baki. Maks wstaje cichutku, zbliża się do 
niej, zamyka oczy, ,i całuje ją, wszystko jed­
no gdzie tym razem,.. w brodawkę, Ciocia 
F emcia przytrzymuje go, tuli bardzo. do sie­
bie., Dwie ciepłe łzy spa9ają mu na policzek.~ 
Tak, dwie duże łzy! On je czuje! Jest tego 
pewien. 

Dobrze zrobił, że zostałl 
Może biednej cioci F emci ulgę zrobił 

te dwie duże łzy wylane i pocałunek ser­
d~c:ny. syna ~amy ... syna, którego ona nigdy 
mlec nle będZIe!... . 
, Maks, rozradowany tuli, się do CIOCI 

Femci i mówi z naciskie~. 
- Tak, takr Myszy polne ciociu F em­

ciur Niech będą myszy polne, bo ja ciebie 
kochaml 
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Katolicyzm a rządmeksykański 
Częste bunty różnych generałów i zama .. 

chy terrorystyczne przekon.aly~idocznie obe~ .. 
. nych władców Meksyku., ze Ich pa~owame 

na slaby ch oparte jest podstawach. Ostatnie 
wielkie powstanie, ktore . omal nie. obaliło 
dyktaturyCallesa, nie bylo. powstaniem kato­
lickiem. Katolicy stosowali naogół bierny 
opór, ,który się dawał rządowi. bardzo dotkli­
wie weznakj ... Spostrzegł on widocznie wresz­
de,że ma '~byt wielu przeciwników i dlatego 
okazał się się skłonnym. do porozumienia 
z Kościołem, co mogłoby mu uJatwić 
zaprowadzenie porządku w, kraj~. Przy" 
tern mimo uporczywego. nlllcz;ema prasy 
liberalnej cały świat dowier:Izia! s,ię o okru­
cieństwach Callesa i nawet ideowi sprzymie­
rzeńcy rtądu' trieksykailskiegO musieJi. się 
wstydzić i zapewne, doradzali mu, . by jakoś to 
prześladowanie, reli~ji złagodzi~. 

nia, coprawda hardzo.niedoskonałegÓ i tym­
czasowego. Nie jest to oczywiście żaden kon .. 
~ordatf lecz umodus vivendi". Rząd Meksy­
ku, na którego czele stoi obecnie prezydent 
Portez Gil, przyjaciel Cal1esa, lecz jak się 
zdaje, mniej niż on zawzięty na punkcie wal­
ki z religją, poczynił pewne ustępstwa. Ogło­
sit ie biedąiy do znis7.cźeilia religji. Zgo­
dził się na nauczanie religji, coprawdanie w 
szkołach, lecz w. kościołach. Oprócz tego obie­
cał uwolnić uwięzionych obrońców religji. 

Kościół przez swych' przedstawicieli zde­
cydował się na pewne oHary.Chociaż ustawy 

ET 

echani 

antyreligijne nie zostały cofnięte, zadowoli 
się Kościół narazie gwarancJami swobody we, 
wnętrznego . życia kościelnego. Interdykt :lO$­
tał zniesiony, kościoły otwarto i zaczęto ~ 
nich odprowiać Mszę św. . 

Do . wYiI!ialczenia prawdziwej,swohod) 
Kościoła jeszcze katolikom meksykańskim d& 
leko. Jeśli jednak okrutne prześladowania, któ­
re tak bohat€rsko zniesili, zanartowalyic. 
i nauczyły solidarnie pod sztandaremkaŁolic' 
kim walczyć. to .jeszcze doczekamy się może 
czasów, gdy miejsce Gila i Callesa zajmą dzia-
łacze katoliccy. . 

• Din 
Zaczęły SIę W1ę. rokowama, . w których 

ze strony :Kościola wielką rolę miał odegrać 
Jezuita, ks. Walsh i uniwersytetu katolićkiego 
w Waszyngtonie. Jest Oh przyjacielem prez. 
Hoovera; . z jego ramienia jeździł niegclyśz 
daramiamerykańskiemi do głodującej Rosji. 
Pózniej wyjeżdżał. tam jako delegat Papie.ia~ 
Poznawszy w. Rosji najokrutniejszychVjlogów 
religjł i nallczywszy śię z nimi obchodzić~ na­
dawał się ks.Walsh doskonale do nawiązy­
wania stosunk6w ż tępicielami chrześcijaństwa 
na d~ugiej p&łkuli Uda~o mu się przyg~to­
'Wać grunt do rOKowan, które zakóńc.;zyl atćyb. 
Ruhr. 

Od· kilku lat w armji Stanów Zjedna- posuwającego. się swobodnie na najbardzieJ 
czonych dokonywana jest systematyczna mo.. n?wet P: :-:-rf)wnym terenie. 
toryzacja poszczególnych todzaj6w bronI. 

Rokowania. doprowadziły do porozumie-
'~ fe 

Ot. WATERMAN. 

D.etekływ. 
Piotr Mucii:detektyw prywatny, siediiał 

właśnie wSWtllrogabillt:tsie, pykaji\c nieod­
łącznąfąje~ż~ę~i,kiedy tłsłyszał pukanie do 
drzwi. Piotr Mnie rzekł: Proszę· 

.Dó:pokoiti; wsz~dł młody człowiek~ przy 
stojny .i dobrze;:zh,udowany, skłonił się ąetek­
łyWówi od pro~u izblihił się .don spręzysŁe­
mi krokami.' Mut! unióśł dłon i zatrzymał' się 
w polowie drogi. , 

Jest pań. młodYIl1 człoWiekiem '""'- rzekł 
spokolrl.1e~"""" . Szatynem i sportó'Wcem., Jest 
pan automobilistą. Posiada pan samochód Su 
perfix Limuzynę. Pański wóz zniknął. dziś pół 
godziny temu w niewytłumaczony sposób. 
Odwiedza mnie pan w tej sprawie. Proszę mi 
'opowiedzieć szczegóły. .' 

Na twarzy młodego człowieka odmalo­
wało się zdumienie granic7;ące z prźestrachem. 
Pi"zezchwiłę nie znalazł odpowiedzi,wreszcie 
wykrztusił niepewnie: . . .' 

- Jakżeż --.,-. skąd pan Wle4 

- Rzecz jest bardzo prosta--.;. odpowie 
dział niedbale Muc. - Troch~ obserwacji -
to wszystko. Powiedziałem,. ż~ p~~. jest mło­
dy, ponieważ wygląda pan naJw~zeJ ,na trzy .. 
dzieści' lat. Odrazu dosttżegłen1 clemny. kolor 
pańskich włosów i domyśliłem się, że.j~st pan 
szatynem. PO,siada pan z~rową, opaloną cerę, 
opanewane ruc~y i ga.rnltur o sp~;t0w.ym kro 
ju. Naprowadz1ło mnIe to na mysI, ze, mam 
przed sobą sportsmena. .. ~pqstrz~głem Jedno~ 
cześnief że pan ma nleznaClne . począt1n 
brzuszka, co wskazywałbby .. n~ to_ z~ sport 
swój uprawia pan w pOZYCJI SIedząceJ. Plama 
z oliwy na prawej pań~kiej .' noga'Wce . ~<?po­
wiedżiała: mi resztę.- Jest pan automoblhs.tą; 

_ Dotąd m,ógłbym wszystko .. ~ro~um]~c 
odrzekł młody c:lłowi~k - al~ s~ąd 1?an wle! 
że to limuzyna?. Skąd pan WIe, ze pol godZi 

ny temu? • r' - kI'-'k l' h __ Ubranie pansloe lak o Wje z .. IC ego 
materjału nie jeśtwygniec~one: To. znaczy, 
że wóz p'ański posiada siedzenIe wy~odn,.e 
doskonale miękkie. Poza te?TI lewy pans~< 
trzewik nie wykazuje wytarcl~ na p~deszwH 
__ to znaczy; ~~e sprzęgło WYCIska S1ę lekk{, 

W ślad za piechotą i kawalerją, które 
zaopatrzone zostały w specjalne transpoftowe 
samochodYf umożliwiające sżybkieprzerzuca­
ni~ całych mas wojska tych rodzaj6w broni 
z miejsca na miejsce, rozpoczęła się obecnie 
motoryzaejaarŁylerji. 

Nietylko małe, ale ,i .wielkokalibrowear­
maty umieszczane są na podwoziach czołgów, 
skonstruowanych w ten sposób; Z~ atmaty 
mogą oddawać strzały podczas jazdy czołJ,!a, 

MNĄ • !fili" 

i co najważniejsza: rzadko. To znaczy, że sa .. 
moch6d pański jest wyjątkowo elastyczny. 
Nie mylę się chyba twierdząc, że to 8uperfi:x? 
Gdyby wóz pański był ótwarty, zauważyłbym 
ha' pańskiej opalonei twarzy doók()łaoc~u 
jaŚniejsze kóła, ślady sainochodowych okula­
rów.. Niema ich, t. zn., że pan posiada lirriu .. 

. zynę. Niestety, już jej pan nie posiada, ponie 
waż ptzyiećhał pan do mnie tramwajem -
bilet tramwajowy trzyma pan jeszcze w ręku, 
razem i rękaWiczkami. 

...;..:::Ale SKąd pań wie ó tem, źe samo­
ehóa zniknął pół godziny temt!, --= spytał 
młod'y, człowiek. z . zainteresowaniem. "'7" Prze­
cież równie dobrze zniknąć mógł wczoraj 
wieczorem~ 

- W takim wypadku byłby mnie pan 
odwiedził już wczoraj - W pół . godziny po 
zniknięciu wozu. Właściciel.limuzyny zanadto 
ceni swój samochód, aby mógł stracić choćby 
minutę w swoich staraniach· o odnalezienie 
tak doskonałego. wozu.. ' 

- Panie Muc - (jdtz~kł młody czło­
wiek, po chwili milczenia - jakie honorarjum 
liczy pan' sobie za udzielenie SWeJ cennej po 
rady, wz~lędnie pomocy? 

- Dwieście złotyc.h -:- .rzekł Piotr Muc. 
'-'- Dwie~cie złotych dziet111ie, oraz zwrot 
wszelkich koszlów • 

- To do.zo... ..:-. zauważył młody czło­
wiek. 

. ..:.- Ha! - uśmiec!\.nąl się. z wyższością 
detektyw. - Jak dlakPgof kochany panie. 
Czas mój drogi. Dzisiaj W przeciągu jednego 
przedpołudnia,zdążyłemrlilzwiązać osiem za" 
wiłychtajefuruc;, Ośmiu 'Qzetlłelm~nów opuści~ 
lo ten pokój z !lIgą i szczęśd€m w sercu. 
I żaden z nich nie żałował drobnego wydatku' 

-- Jeżeli dohr'c pel/ha to~utnłem ......... spv 
~!z~~~;r człQwiek ~ znaczy. to, te zapłacili 

.-:- 'Co do jedne~o·~ uśmiechnął się 
n1edbaIe detektYWi . 

~ P anh:t' Muc -- odtzekł młody. c:do­
wiek stanowczo'- jestempclen· podziwu dla 
Datiskiej spostrzegawczości. ~""'. Nie waham sle 
na7lwttć pt:na genjuszem.~ . .Acżkolwiek w tym 
"'pad~u Jedna tylko pańska obserwacja jest 

"I,<zrwa: taże ja jestem szatynem. Poza-

•••••••••••••••••• Mat&nały In_IłUatrjne. ~ 
Sp:cjalnie niskie ceny dla ~m 
p, p. Instalator. i Monterów . 

Aoo tt Meister l S-ka li I 

.t.6dź, . PloirkowlllBa iłUj. 
ieleron 24-61 • •• a__ •• _______ _ 

,"".' I irtt 

tem nie zgadza się nic, o cO jednak' bynaj .. 
mniej nie mam. do pana żalu. Nie jestem młt.. 
dy, mam czterdzieśd 'pięc lai.. Ze sportów 
u])rawiafi1 jedynie bilard i to w po~ycji stojąc 
c~i. Na prawej noga~ce m,am, rze€zywi~~h. 
plamę ,z oliwys ale jadalnej. To, kelnęr Vi Sri, 
stólu Wylał mi rnajófiez nt sp(jtłni~. ,p ozałem 
ubranie mam z fiajleJ)szegó angielskiCł!O ma": 
terjału, sprzęgło w samochodzie naciskam bat 
dzo rzadko' raz na kilka lat -""- a ekularó'" 
samochodowyc:!h nie noszę, po~jeważ nle są 
mi przy b~lardzie potrzebne. Tó za.s, CO.' pan 
tlWaZa za bilet tramwajowy, to j~st radm.n.e ... 
cz~kj '. który będzie' pan łaskaw wyr6WnC!c. . 

- Za co? ....:.. spytął detektyw prywatny. 
- Szanowny pan nie płaci mi od pięciu 

miesięcy komornego. Mój rządca nie może 
sobie z tem poradzić. Zapomniałem się panu 
przedstawić: PszŁyński jestem, należy mi się 
tysiąc złotych, T o się jednak dobrze składa 
że wybrałem dzień w którym pan jest przy 
gotÓ'\vce, nieprawda? 

Piotr Muc sięgnął w milcz~niu .' do kie­
szeni, z niekłamanym . zalem odlićzył tysiąc 
złotych żywej gotówki i wręczył" ją panu 
Psztyńskiemu. . . 

"Młody człowiek" podpisał w tern samem 
milczeniu kwit i oddał go z ukłonem detekty 
wowi. 

- Ale, ale - rzekł c 11a. .Psztyński cho~ 
wając drogie sercU papierki do portfelu - czy 
naprawdę uważa pany że Stip~tfix posiada 
tak wyjątkowe zalety. 

::-Niewątpliwie '"'- odparł ponuro Muc. 
Oddawna noszę się z zamiarem kupna 

dOSkonałego WOZU f dżięk1.1iępanu za dobrą 
radę. Dziś kupię sobie ŚtiP erfix. CóŚ prze ~ię 
muszę począć z pieniędzmic których jako 
właściciel kamienicy. mam w istocie 'wiele. 
Serdecznie dziękuję. panu za wyborną radę. 
O ile pamiętam, należy ł;ię .panu, dwieście 
złQtycli? Za udzi~lenie porady? Proszę - stu 
iie t>anu. ' 

Piotr Muc,dełektywprywatny sohów4ł 
~ goryczą dwa błękitne papierki, zapalił nie"" 
odłączną fajeczkę iz dużym wysiłkiem woli 

• ~ -l ~ b d · f' _. .. prze3;:~i, i.Ily~Hec O ar zo me ortunn""t wnycle.. 



"ROZ\VOJ" wtorek, g-go iipca 1929 ~kU. .Nr. lóv 

cieczka Cz cho I 
:-i ,~ 

W dniu wczorajszym przybyła do Lo­KALEND ,1 EZYK. 
:\\Ttorek, 9 lipca Weroniki· r.D' dzi z Poznania wydeczka pracowników han::: 

ni'e fabryk, "Widzewskiej Manufa.ldury:" i 
Scheiblera i Grohmana .. 

Wieczorem wycieczka C'z,echosłowacka 
wyruszyła w po'wrotną podróż do swego 
kraj 11. ,(w) (s) 

TEATRY. 
Teatr Miejslf:i.: "Mira, Efros"., 
Teatr Letni: - "Używaj póki czas", 
Teatr Pop.: - "Baron Kimel" 

W!D'OWISltA. 
Casino - "p~zegrane życie". 
Luna: - ,,0 panLu-. 
Grand Kino: - "Córka pułl\u". 
Capitol: - "Życie i przyszłość kobi.ety". 
Apollo: "Arlekinada życia". 
Palace:~ "Niewolnica z Szanghaju". 
Czary: - "Piraci wielkiego miasta~'. 
Corso: - "Pojedynek" 
Min10za: - ,.OstallH monarcha"~ 
Od'eon: - "Kajdany" 
Resursa: - "Jego ekselencja posłaniec". 
Spółdzi·elnia: - "Błękitne nOGe'". 
M" . Kin, Ośw:, "Tańczący Wi.edel'lH 
Wodewil: - "Aktorka". 

---000 --,.,.,.,. 

Wiadom~~ąC1): 
Osobiste, . 

Dnia 10 b. m. rozpoczyna urlop wypo­
czynkowy naczelnik Wydziału Rolnictwa i 
Weterynarji p. inż. Zygmunt Szostak. 

Dnia Sb. ID. rozpoczął urlop wypoczyn .. 
kowy inspektor -WeŁerynarji Urzędu Woj,e­
w6dzkiego p. Ludwik Drecki. 

DYźURY APTEK; 
E. Epsztajna (Piotrkowska 225), M. Bar 

toszewskiego (Piotrkowska 95), M. Rozenblu 
ma (Cegielniana 12), SS-wie Gorfeina 
{Wschodnia. 54), J. Koprowskiego (Nowomiej 
ska 15), 
Pozate;m stale dyżurują następująoe apteki: 
A. Sadowskiej (Zgierska 57), H. Dutkiewicza 
(Zgier9":!a 97), A; Szymańskiego (Przędzalnia 
na 75), Z. Gorczyckiego (Przejazd 59), A. Bus 
sego (Rzgowska 59), (w) (s) 

TEATR POPULARNY. 
Jeszcz,e tylko kill(a wieczorów wy·· 

pełni zc:dJawny \\'OuC\" H "Baron Kin121", w 
przygotowaniu melodyjna operetka "Hrabi­
na Marica" pod sprężystą reżyśerją A. MiUe:: 
ra.- (s) 

TEATR MIEJSKI. 
"MIRA EFROS" 

po c-enach naj niższych (od 50 gr.) 
Dziś i codziennie o godz. 8.30 wie,czo­

rem wzruszająca do łez, głęboko pomyślana 
sztuka J. Gordina w polskiej adaptacji An:rz'e 
ja Marka ,,~1ira EfrosH (s) 

TEATR w OGRODZIE STASZICA. 
"Używaj póki czas" 

Dziś j codzie,nnie o godz. 9 wi:eczoren1 
nowa świetna rewja w 2--ch fanfarach "Uży:: 
waj póki' czas" pióra Ojcoka i Ef,ela. Wystę­
PY' nowozaangażowanych: znakomitej wod-e::: 
wilistki Leny Pilattj i baletmistrza warszaw 
skich teatrów Romana Szmara .. (s} 

dlowych z Czechosłowacji. Po powitaniu wy­
cieczki na dworcu prz,ez przedstawicieli Urzę 
du "Voje.wódzkiego, Komitetu lokalnego i 
Związku Handlowców, udano sfęna zwi.eclze-

ro y n, ind 
-- LIKWIDACJA OBÓR W MIEśCIE •. 

W obee tego, ż.e W centrum miasta istnie 
je szerEg -obór' których ohecność wź.ły\va na 
sta,n sanitarny posesji, bardzo ujemnie 
Wydział Zdro\votnościPublicznej wystąpił 

z wnioskiem o likwidaCję 9 obór, które naj:: 
bardzi:ej uChybiały' 'wyulaganiom sanitar-

nym. 
Rejestracja poległych zostanie przepro 

tych obór zostały przez Urząd WoJewódzki 
odrzucone~ wskutek cz,egow najbliższrm 
czasie obory te zostaną zlikwidowane. (s) 

'-.; ~~.; ~ . ..,. v ,. .... "'<r ... 

-r'\'1l~ I . I ' 

Rel.estrcu:ia poległj'ch" kaiasz- n 
Jak się dowiaduj.emy magistrat fi1. Ka 

lisza przystąpił do ufundowania tablicy pa~ 
miątkow,ej, poległych w latach 1918-1921 w 
walkach o niep,odleg}ość Pań&twa Polskie;:: 
go~ 

ReJestracja koloegłych zostanie przepro 
wadzona przez magistrat ,kaliski, rejestra­
cjarozpoczęła się od dnia 5. lipca i trwać bę­

_ dzie do dnia 25 li~ca r b. (w). (s) 

Cz, ' trzyma to zarz,.qdzsnis7 
'Pasaźerom kolejowym \\To]no: pubiicznie w",yrażsć swoje opinie 

W "Monitorz~ Pąlskim" z dnia 6-go lip­
ca ukazało się rozpórządzenie ministra' komu­
nikacji z dnia 15 czerwca w sprawie książek 
zażaleń na stacjach kolejowych a więc na 
dworcach wszystkich stacj'i zarówno kolei 
państwowych jak i prywatnych prowadzone 
tlą ksiąikiprzeznaczone do wpisywania zaża" 
leń przez publiczność korzystającą' z komuni­
kacji i urządzeń kolejowych. Książki zażaleń 
są przeznaczone do wpisywania zażaleń na 
zauważone na kolejach nieporządki, nieodpo-

aB", 

OBNIŻENIE CENY CHLEBA. 

W czoraj,pod pi'ze\,"odnictwelU p, nacz. 
Ankersztajna., odbyło się posi,edzel1ie korni:: 
sji ustalenia cen, sekcji mącznej, na któreIIl 
postanowiono obniżyć c,enę chleba żytniego 
z 45 gr. do 42,5 gr· za kilogram, razo·wego z 
40 gr- na 35 gr· , 

Uchwała komisji ceilnikowej została 
już zatwierdzana prz'ez Magistrat i z dniem 
dzisie j szym wchodzi w życie. 

Oeny pieczywa pszennego pozostają. 

bez zmiany' (w.) (s) 

ZJAZD DELEGATÓW ZW. MAJSTRÓW 
F ABR· RZECZYPOSPOLITEJ. 

W niedzielę dnia 14 lipca r b. o godz· 
10 rano w lokalu przy ul· Z,eromskiego 74 w 
~odzi, odbędzie: się zjazd delegatów Zw. ~1aj­
strów fabrycznych, Rzeczypospolit,ej Pol-
skiej. (s) " }'~~ f, 

... , :~::::,~. 

----~-----------

UPADLOśó ZŁośLIWA. 

Również w dniu wczorajszym sąd agIo 
.:ił upadłość firmie "M· Cymbalist" oraz jej 
właścicielowi' Mojsze CYlnbalistowi w Stry::: 

kowie łódzkim, na żądani.e adw. Krukowskie 
go, pełnomocnika całego sze.r,egu wierzycieli. 

Zarzucali oni mu" że zadłużywszy się na su .. 
mę około 40 tysięcy zł. zawiesił wypłaty i C'6-

lem uni.emożliwiania wierzy cielQiO) w;vegze-

wiednie zachowani,e się i postępowanie per .. 
sonelu kolejowego w stos\.lnku, do publicz­
ności. Wpisujący zażalenie ·powinien wskazać 
swoje imię i nazwisko,' mi~fsce Zf,lmieszkc;mia 
zawód względnie stanowisIt~~t ".i,~tużbowe 'lub 
społeczne, wskazać świadkówz':'pedan-iem jch 
imion itp. Zażalenie powinq':q by.4ro~patrzone 
przez dyrekcję ko!ejową< w l~kim ter;tIlinie, by 
mogła ona zawiadomić żałcice'gosi:ę:o de­
cy::ji w sprawie, zażalenia~~: p:t:'*~d :U:p~ywem 
dm 30 od daty wpisania z~aI~}i.ia. :;.!T -_. ;~;fr.· •. ;: 
kwowania należności ukryłH,W,$zys1;ek towar. 
Sąd postanowił zarządzić~ ~:,:h)iPi~'d~~to~anie 
całego majątku upadł'ego i zaopatrzyć wy­
rok rygorem tyulczasowej wykonalności. 

Upadlego postanowiono osadzić w are­
,~zciedla dłużników, (w) (s) 

•••••••••••••••••• 
WALUTY I DEWIZY. 

Kopenhaga 237,50 
Londyn 43,25 
N. Jork} 8,90 
Paryż 34.89 
Praga 26,385 
Szwajcarja 171,52 
Stokholm 239,08 
Wiedeń 125,375 - 125,3725 
""łochy 46,66 

GIEf.DA ZBOŻOWA. 
żyto 26,00 do 27,00 
psz,enica 48,00 do 49,00 
jęczmieli przemiałowy 28,00 do 29;00' 
owies 26,25 do 27,25 ' 
mąka żytnia 70-proc. 40 
mąka psz,enna 65::proc. 68,50 do 72,50' 
otręby żytnie 18,00 do 19,00 
otręby pszenne 20, 00 do 21,00 
, Ogólne usposobienie spo~ajlle. 
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LB:[jaln~c)n~, ~Y,]dnir!!~ nn,' 'i~łnZ~J.·· wnJ'st~l"l',',' T~lefą"Uj~~~~~n~la~!:ś zbrodnicza 
łftka podpaliła w tl"zech ~iejscach las -f\!' 

""C~et;nWlnnobyć umotYWO.Wąltę , '~mi~jf3~2~9~ci J~uada ąa HehtPoiar, strawił 
'Mib.:· s'pr~<:W@WIl:Wyją~'pja, że 7 QproGzenie, 

~!Zy~pęj ,~łużb~ z art. 57" u .. ~ p. ~!użbi@, wpi"sk., 
moze b,yc Yf.h;U:!t>JH~:, ~yqpw~ nle~ąotnYt:~ df? 
pracy rodzic6w,wntdr.:owi niezdoln:y~h g9pr~­
cygzią~1fów, @iJę~i~'p@ęitł~ają zHolnych"90 , 

Bracy ~~ie@i ,,~~~o;Wi,l~~i!~int}wa.ne'ińą,; vy 
tychi;e ,warunkach, ~YflOWl, ę.znanel1lu pr~ęz 
ojcą niezdąlnęgo do prącY, rO~~()~:l'ętnu' J~J? 
pn:YJfodnierml bratu, Of:;iefQCo:pemu w p~łni J!1P 
przez, nieś1ubmJ Jl1gtkę i ąieślubnego' rodz~:tl'; 
stwa~ -adoptcrwaRefnu wpowyższycll {y-ą~l:Jp.­
k:~~b., ,-

Wy2eiwymi~p.ionym pp}JęrQwym: ~d,~j~Ię.­
si, oqfq~~ęń, ~,il~.'ętwięidzqne będzie?:ze o .. , 
s'Qby, ' zn~jrlpja~e :s'i,pę. ieh chlebfę, są pię .. 
zdoln~ do j~kiejkąlwiąk pra~y zarobkowej, al .. 
bo, że nie zarobkują z tegó powodu. żepeł;,. 
nią służbę w' w:ojsku, odbywają nauki w,sz.ko- , 
l~t sąIlit;lętr1j~f: }q}r ~ąl1łąmr.ię: ,-
.', :Pr:r;YQkteśląJliu Illezgolnościdopracy,' 
n~Ię*y U1-pąq, ~e, QSOb:Yfkt6re utraciły,roniej 
nii'35 proę;;:;zdoh~9ścj do pracy" aosdby żas~ 
które 'zdę.!il9ŚĆ, tę utraciły - ponad' '55 proce~t, 

SKA 

4 pl'. Tow.KJ'ed~ZieJ.Iltlk~ 100 zł. 
41/,. pr~ .,' :," fi' lOO .. 
;8", pr , ,. -,., ,..! te 0- " 

, 41 /2 pr. ,listy zast Łodzi 100 : 
4 Pl' !Ił" ,",' '~, ~ \l'ar$ri l00" 
8 pr~li6ty (l;ą.atŁQdzi 100 '" 

'c Ob1.pat IQ 
4 1

/: p~! Pę*.,KQ~W'@f~Yl\fH~ 
.ro~ W !il~sz~ o?: 1925r." lOO~ł~ 

51,,) pr' Pp~', Konwersyjna 
, -Tj .\\a,i"sz. z 1926r J 00 ",n 

'6 P~. Pęi •. Kopwersyjn ł ," 

,In. \\1 ai'$1;~ ~ 1 <;J26rO t 00 " 

A,\CiO 

. Bankowe 
Dyskontowy - ,,, 100 zł. 
Handlowy /I • /I • 10 100 .. 
Polski . . • ,100 fi 

Pol. r2!em we Lwowie 100 .. 
Zachodni • 25 ,~ 
Zw. Sp. Zarobo ~. 100 " 

Chemiczne 
,Ceratą • 
Sole pctasowe 
Grodijski • 
Kijew.eki Scholtzef 
Puls 

II /I 

Spiess 
~trem. 

., . . 
II II • 

- 50 zt 
25 ., 
50 ,. 

100 " 
10 ~ 

100 n 

12.50 

Elektryc:tne 
Elektr. D ąbrow ~' • ." 50 zł. 
Elekfrycznosć. fi' 100,,' 
Pol. 1 oW. Elek. P. T. E 30 u" 

BoownHoyeri. ,/I • ! • 10," O "" 
Gr ~;,,::'1;a;.' a " " • ,10 lit ' 

Kabel!" .. 10 u 
S Ha l Swiatlo II en: • 50 " 

42.25 
46.25 
75.25 
-4425 
, 63.7$ 
)9,.5V 

126.00 

159.25 

78.50 

3.3,00 

90,00 
67,00 

125.00 

zą 'zupełqie nieżd91Il~~W :pt.zypad.~u o~:reśl~;. qp§~~z~tnie 2(:} hektą:rów fą~~. ' -'" 
nia ni@zdoln,ości oą 35 prpc. 4.0: 55pro~'f !'OQ'.'" ZbrodIlia tęm bardziej gądna jest na ... 
§trxyg~ wIądza; 'tl9zielają9a Qdroą;z:enia~" Nie piętnowania, że i.as na Helu jest jedyną ochro .. 
pg91ęgają pada~ioril o'ęoby ppwyzej60 ląt, ' n,ą przeg zmyciem wygIn Eias;czystychprzez 
!Uat~i .~amotne ponad 4fj ,lat, ~:Zięwczęta do 18 morze. 
l!=},!, ' ~, ; qsąby "ptci'mJ~skłęjJ,:~d~ 16 lat życia O poqp"ąlel1je pąCł_eJ'r~,an,_u J"e_.,.s,t n, "iel"ak; 
w~ąc;~~ię. . , ~, ~,: c _:1. 

alinkl"'~ ,,,i-: Jan, którego aresztowano. 

!i,ttycerska'" 'sław"a pupila 
, sanacJlę' 

Puł~. Wieniawf\'" Dł!Jgę,stęwśki, kOlPeq~ 
daRt stqlif;y, ~pąny ~ 'swoich eks~e~ów 'w 
Warszawje, -sięgnął po lauryzagranic~nę~ 

W bru.ksel!;ik,iem piśmie ,;Le Soir" (z dnia 
29 czerwca) uka2łal .. sięąrtykulik.. opisujący 
dosadnie i, barwIlie jetłetr; z.wiec.'!zorów resta!'" 
\.:U;Cicyjnych p. pułkownlk~, i ~wią7.:ane Z nim 
głośne incydenty, które' ·za.inter-esowąły nąwę~ 
je.dno z poselstw obcych w' Warszawie, 

Nąftową 
Pol~ka, Nafta. • .' 5 'lt 
St~hd~r:t .. NfJbęl, .,50' u 

F ~bry.k Męt1Qwye.h ' 
Cęgielsld , II ~ • 50 zł. 
Lilpęp ~ .. . ~ . 25~, 
Modrzejów, Ił , ~ • 5Q 'ł 
Norblil} . " II ~ 10Q, I 
Qrthwein g .", • 25 fł 
OstrowieQ Ser, Bl. '50 zł. 
P ą.rĘJw6~ ,,, 25 fI 

Pocisk • /I " • , 25 ,. 
Rohn! , ~ . " . 25 ił 
Rudzki , . • • ,'.50 u 

t;tat aehowice • • .,50 .. 
Ursus tI. _ • .' t 5 -ff 

Ziele-niewski . • '100:" . 
Fabryk 'Xlyr, WłókI 
Zawiercie;, /I • • 3D zł..! 
L.yrard6w _ • • , 

PI'~ed$ięb.Handlo'N . 
Bork.owski . • , • 25 z1 
JabłkQwlii~Y' • !: l' lO.~ 
Sy~dykat RQt W ~r~z. 20 u 

Spożywcze 
dabe rbusch ., , 
Herbata .. Szumilin 
~ł'\'l'rv, ,tus . 
"'" y-: , .... _, , • " II 

Pr1;ęd$iębiorstw 1'9in 
Żegluga , " !? " • 105 zł .. 
Bristol ,.. . • • 665 ,', 
Majewski i S .. lca. p 35~: ': 
LQmhąrd II.. 1bo,~ 
Pllstelnik • " ,'!li 50 ., 

'49,00 

235,00 

, ó8.00 

23,2~ 

'26,50 

Z Gimną~jum męs~ie~o L6dzkiego StQ'" 
warzyszenia Popierania Sredniego Wykszt~ł .. 
cenia Handlowego przy ul. Rrez. Naruto"Nicz~ 
58 komunikują: 

Po. złożeniu egzaminów dojrzałości, otrz} 
mali świadectwa abiturjenci oddziału matemi;l' 
tyczno-pr::yrodniczego; 

1. Alter Heiman 
2. Aniolkiewicz Czesław 
3. Dawidowicz Adolf 
4. Gerszonowicz Abiam 
5. Hajek Szczepan 
6. HeinemanWilly' 
7# Hersdik Leon 
8~ Ickowic2f Ędwąrd .. 
9. Jakuszewski ' Władysłąw 

lO! J~~ięrski Mikołaj 
i 1.., l<ról, Miec~y~ław 
12., K,rukTadeusz 
13. KiiiitowiczKlemens 
14. Lewandowicz Eugenjusz, 
15,' Łuczak Janusz 
16. MargoljasLazar 
17~ Ql~zyk Stanh.ił~w 
18. Pęski Mieczysław 
19. Płocki Stefan 
kO. _ Radzikowskt Lech 

~-';:i::;'t1;S Hb~~rtblufu Eljokum 
22~ T Qr<,ulczy kMarjąq 
23. Torończyk Stanisław 
24. Urban Zdzisław 
25. Wais Artur 
26. Herszman Izrael. 

Abittlr]~nd odd:dału h"manlstycznegc'U 
1. Born~ztajn AbFąm, 
2. Chełmiński Franciszek 
~~ J).F#,lęgęJ; Artpr 

,ft. Qą~~llg,s~wi.li, Z~charją~;& 
. "5. ' Goldfarb' Wihehn i : 

6~ Goldsztajn T óbfasz . . 
7. Graeser Walter 
8. Grieser Woldemal' 
9~ Icekson Iija 

10. Ilc2;uk Bronisław 
l1! KapKąn Nat~n 
12. l{ adntłerski Henryk 
13. Kasznicki Stefan 
14. Ku§ke. Edgą.r 
15. Langer Maks 
16. LewińskiJerzy 
17. Litwak Izrael - , 
18. Łowkis Michał 
19. ' Lukowski F r~l)ei$2:ek 
20. . Margolls llją. ,', 
21, . Me.lcer..;Dworecki Bron-isł~'R, 
22. Michalski Stanisław ' " " 
23t Millęr Adolf .-
24. Miller Eu~ęnjq~i' 
25. RozentaI Leon 
26. Rożnowskf 'Zdzisław 
27. Rubfnszłain Stefan 
28~ Są,wjcki Janus:t ,': 
29. Schniitke AUred ., 
30, 90inik ·Samuęf -' 
31. Sroda Zygmunt -
32. Szotland Izrael," " 

_ 33. Zabor$.kiJ?iotr 
34. Zi"eHński, Serafin, , 

• .Y,,-' ~ • 

----~----~-------------~~~ 
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E 
:Opierejąc się Da Ro:r.pOl'ządt:eniu. Preaydenta R,eczypo.p~litej 'Z '. 

c'r i~, ,} 18i~JpDia 1926 roku o :lebeapi#J;z~~iu pO<;1eiy przedmiotów po­
~ ~~ednieRo uiytku (Dz. U. R. p'. N. 91.f0z./ 527) na . Ro:zpo~ządzeni~ Mi., 
nletra Spraw Wewnętrznych z dme 19' hpca .1928 roku o x:egulowan1u cen 
przGtworów zb6E chlebowych, mię~a i jego przetwo16w" ore!: cegły 
(Dz. U, RE. P. Nr. 87 POl[, 761), na Rozporząd:zeniu Wojewody Łódz­
kiego z dnia 8 kwietnia 1929 roku. óraz na uehwale Magistratu. m. Ło­
'dzi . Nr. 355 z dnia 1 Ó kwjeh~ia 1929 roku ...:.... niniejszem 'po'daj~do wiado 
mo.ci mieszkańcom m. Łodzi co następuje: .'.{_., " ~ 

Uchwalą Magistratu m. Ło&a:i Nr. 762 z dnia 81ipca;.192gw roku 
zostały wy3.DaC7.0ne następujące ceny maksymalne (najwyź6~el~:; ... 

Na prletW(fry zb6! thlebo.ych· za ,"kg. 
" W HURCłE: W DETALU: 

. mąko żytnia 10 proc. 

• paxenoc 65 « 

tną'ka żytnia 70 '. proc. -:1: 
" pn-;;enna 65 '. ' .. " .. 0.84 

2~u kg. bochenekc'h,leba: 
.żyt,.pytk']Opr. Ił . 0.85 . 

1-0 kg. bochenek chleba 
żyt. pytl..~70tir. u 0,43· . 

chleb rafowy ,.' .0:38 
b u ł '1c: i . Ił, ,1..10 
1 bulka L wadze 1/2 dkg. Ił 0.05 

Wrnyśl§ 10 ,78cytow8nego. wyżęj 'ROZP~Hządzenia !\inistnl Spraw 
~'ewnębznych winni żądania lub I:,obiersnia' cen wyżsaych od wyznaczo .. 
nych będą ukarani p12:ez wllild:a:ę adminietrf'lcyjną I instancji, według 
art. 4 i 5 :z:&cytowanego wyżej Rozporządzenia PrezydeotaRzeczypospolitej 

aralltlm do 6 IJQodnf łub ~fzy*ną do lO.OaOzł. 
o ile dany c1yn nie ulega surOWS7,emu ukaraniu wmyśl'jnny<:h Ustaw 
Karnych.. . '." - ,. 

Wy;ej wyznacz,one ce~y maksymalne obo,wiązujł\ na terenie 
m,Ło d ziod 'd nianas~ęppegó'po 'oglo8żetiiu~ 

Ł6dź, dnia 9 lipca 1929 roku 

"Wice-PreE.ydent m. Łodzi 
(-) Dr. E. Wieliński. 

I" 

l ur~UD~ n~łO~I~nial 
Kupno i sprzeda! 

~,' a raty iZ;8 gotówkę 
~t Cala' Łódź. wie, ze naj­
lepiej kupuje się meble 
tylIco w: ząklad~ie tapicer­
slcim B-ci Gabałów Nawrot 
.N2 8. Otomany, tapczany 
fotele, krzesła. kredensyj 
gar.derohy stoły. oraz przy­
mujemy wszelkie zamówie 
nia. wykonanie solidne. Na 
rat y- za gotówkę/ 4253 

'" Bmochód, l>ólciężarowy 
LI "Fordudo spr'Zedania. 
ul. 28 p. Strz. Kan. 11 

B,490-2 

Nr. 18S 

Lo KALE dow. ynajęcia 
od zaraz 3 pokoje z 

kuchnią, werand~ oszlclo­
ną i· wszelkiemi wygodami 
na Juljanowie w domkach 
Skarbowców Nr. 22 Wiad. 
J. Antczakowska Jr. 11 p. 
uL Piotrkowska 73 

,8,498-1 
e •••••••••••• • •• 

najkorzystniej kupić mo .. 
żna w'spółce przy·:.ceclw: 

Piotrkowska 11 

t,zafę, . m.asZynę~, łó'iG; ._~. 
LI . ·i~Jieszałcf;·:'lampę . fotel.IIIIII!V."......O'C"";":~ 
sprzedam' tanio" .prawie.· %a 
cenę klijenta •.. : Główna -55 

46. ofic.ypapraWa ' p8r~ 
8496-1 

[ om w Łęczycy sprze­
fJ dam możliwość han:łlu 

~ !;ł~Z~ ... i~ij .. olaró.w •. Rynek I tl'YS.IĄ(;E ....... cho.·.r. yeh.. n. a .ka-
, . . _ 8494~3 . ł tar żo!ą~ka, ~z~ęciafk!1: 

."".". """= I cze bole. Dlestrawnos c, 
o sprzedani,:, domek:' z brak apetytu. ogólne dsła-

, . og,rodem .. Wladomość ul I bi~nie .etc, . .odży~kało.; zdro 
Błonska: ·13 m.l, przy Wle,ązywa}ąc . ZIółka sław-

Kątnej negó na' cały świat DoktQ .. 
ra Dietla,. profesora l,Jni: 

Posady i prace 'Yer:;ytetti Jagielońskiego. 
Ządajcie b~zpłatnej . bro· 

p?trzebnr~h~opiee. . do ~zurypÓuczającej. Adres: 
oosługI gOSCI w plWlar- Liśzki. ~apteka. .: 

ni Kilinsldego 115 5855:::-

-==================,- Na ratyI Tanio! Naj dłuż .. 
sze teriIłiny ·MaDufaktu.r8~ 
galanterja,obuwie, biaie 
towary"Jiranki, !coldry, bie 
li:tnęmęslc.ą~damską pole­
ca "Kredyt~ Nawrot 15 
Uwa$a! l-sze piętro. 

8500-1 

1 p RZ~ . YSto COW t001llO"II 
Spółdzielnia z ogr. odp, 

~(i załofanla 1881 fWBDulell[ka Ba 15 
przyjmuje z oprocentowaniem 

Wkłady ol:u:ządnoiclowe w Złotych 
, z wymówieniem i na każde żądanie 

. Wkłady cUi:l\dnoidowe w DOlarach 
il.! ych walutach obcych, 2.wro1nie w Do.larach i t.p 

i ;. łatwia wszelkIe operacje bankowe 

A"K E IZOWY. 
\i ynalem kasetek stalowych (S ił f e s) 

• _____________ 1 ____________ -

ELEGANCKIE P ANIE I 
zaopatrują się jnżna sezon w wiosenne palta w 

. J\1ag azy. Il:~e: . WYkWin. t.nej konfekcji damskiej II 
2. 6LIKSMAN Gł6wnaHr .. 1 róg Piotrkiwskiej 

Sprzedaż ·na r~ty i za g~tówkę 

Lokale miGłlZkBOle 

r okój d o wynajęcia Al. 
(Kościuszki Nr. 3 m. 2 

8492~-1 

Dr. St.. Bibergal" 
Monluzalll11 Tel. Sg-2S! 
Choroby ,s.orne i wlnerrol •• 
PnyjmuJ(ł od,~:H) la i ocł6 .. 8., 

Igło~lenia fu[~f a to mur 
~. :dó(y oprzeć się może ~ajbardziej zachwiana'firma; 
H.e upadnie nigdy, skoro tylko się zwroci o' ralię 

rekl~f11,ową do' '," 

AkVliZycjl oalosze • 
C a 

Piof.ko\Vaka 50., lel.2'1-56 

. ------,-_1.-==-. _.- - ---:--~ .. ~ ...... :_,. 

, 
1 




